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Wzruszająca uroczystość
ŁÓDŹ, 20. W Widawie powiatu łaskie­

go odbyła się niezwykle uroczysta ceremonia 
chrztu 10-letniego syna miejscowego mura- 
^*8 Henryka Wernera.

Ojcem chrzestnym był Prezydent Rze­
czypospolitej prof. Ignacy Mościcki, w imie- 
którego występował starosta powiatu łaskiego 
Wallas. W uroczystości brało udział całe 
miasteczko, władze miejskie, straż ogniowa 
i t. p.

Po spisaniu odpowiedniego protokółu w

kancelarji parafjalnej w obecności Władz 
obrzędu chrztu dokonał ks. Patrycy, a prze­
mówienie wygłosił starosta Wallas, pocżem 
doręczył rodzicom dziecka nadesłany przez 
p. Prezydenta jego portret z dedykacją oraz 
dekret z podarunkiem dla chrześniaka, któ­
remu nadano imię Ignacy Mieczysław.

Uroczystość powyższa przemieniła się 
następnie w manifestację na cześć Prezy­
denta Rzplitej.

PODZIĘKOWANIE.
Panom: d-rwi Bolesławowi Cegło­

wskiemu i d-rwi Mieczysławowi Cicho­
ckiemu za dokonaną operację i pieczoło­
witą opiekę okazaną podczas poważnej 
choroby mojej matki — składam na tej 
drodze szczere i serdeczne podziękowa­
nie. i r ,

Strejk górników w Anglji kończy się. a -
L GĄSTALSKI.

LONDYN. 22. (Radio). Pomiędzy górni­
kami i właścicielami kopalń w okręgu Notting­
hamshire nastąpiło porozumienie, na zasa­
dach następujących: W ciągu lat 5 praca 
trwać będzie po 7 i pół godzin dzienne, na­
stępnie sprawdzanie i określanie wysokości 
płacy zależeć będzie od specjalnej komisji 
złożonej w połowie z pracodawców i górni­

ków, na czele której stać będzie osoba nie­
zależna. Na pierwszy okres wyznaczono 
płacę 7 szylingów i 11 penssy. Porozumie­
nie to zdaniem osób kompetentnych ma ol­
brzymie znaczenie dla załatwienia zatargów 
gdyż będzie wskazówką dla innych okręgów 
górniczych.

Wysiłki twórcze 
odrodzonych Włoch.

Co wojewoda Grażyński 
towi niemieckiemu o

BERLIN 22. Wojewoda śląski Grażyński udzie 
lit wywiadu korespondentowi niemieckiej agencji 
prasowej „Tel-iUnion/*. W0jewoda stwierdził na 
Wstępie, ii wszystkie pogłoski o unieważnieniu wy 
borów górnośląskich są bezpodstawne. Rząd pol­
ski uważa, i i  wybory miały przebieg prawidłowy 
1 że są prawdziwym wyrazem woli ludności. Wynik 
Wyborów /est jedynie dobrą nauczką dla rządu pol­
skiego, którv z niej skorzysta. Wyniku nie należy 
Resztą uważać za tak tragiczny, jak go p r z e d s t s  
wha prasa. Nie można mówić coprawda o zwycię, 
stwie polskiem. Porażka nie jest jednakże tak b a r  
tizo ciężka. W Katowicach — imiasto Polacy p o d u  
C2? s Plebiscytu uzyskali 36 proc. głosów, a obec-

. 4~ proc. W o/ew oda zapewniał, iż wynik wy- 
oorów  przew idyw ał i wczas zaproponował odroczę

T• J

oświadczył koresponden- 
wyborach na Śląsku.
nie terminu wyborów. Chrześcijańska demokracja, 
narodowa demokracja i N. P. R. odrzuciły jednak 
że ten projekt.

'Zwycięstwo niemieckie tłomaczy wojewoda na- 
stępującemi względami:

1) administracja polska popełniła liczne błęłfy, 
Zadaniem jej powinno było być spolszczenie dy­
rekcji fabryk i kopalń górnośląskich, czego dotąd 
nie uczyniono.

2) członkowie polscy rad  nadzorczych przedsię 
biorstw niemieckich, jak np. Korfanty, są nieudol 
ni nie m a/ą wpływu na dyrekcje. Niemiecki© związ 
ki zawodowe rozporząją większeimi zasobami pie 
niężneitni i mogą członkom swym ofiarować większe 
korzyści od polskich.

0 karty yohytu we frant)).
LUXENBURG, 22. (Radio). Polska,

°elgja, Włóczy i Luxenburg złożyły rządowi 
francuskiemu kolektywną notę, aby robotni­
cy, pochodzący z tych krajów zostali zwol­
nieni od podatku za karty pobytu we Fran­
cji. Luxenburg oświadczył, że o ile żądanie 
to nie zostanie uwzględnione, zastosuje rów­
norzędne przepisy do francuzów znajdujących

we Francji.
Burze we frant)).

PARYŻ, 22. (Radio). Od dwóch dni 
szaleją w południowej i zachodniej Francji 
c^ z e , które przyjmują coraz większe rozmia- 
fY- ,Żegluga uległa zupełnemu wstrzymaniu.

Marsylji odebrano radio wiadomońć, że 
statek angielski Aldwosth znajduje się w 
Niebezpieczeństwie, jednakże nie można mu 
udzielić pomocy.

Burza nad Cage IRailtre.
BELLINZONA, 22. (Radio). Od 24 go­

dzin szaleje nad całym Kantonem Tessin 
straszna burza. Wskutek ulewnego deszczu 
Wylały rzeki. Woda z Jezior zalała wszystkie 
Miejscowości nadbrzeżne. Włoski torpedo­
w c e  i statek celny które pełniły straż na 
jeziorze Lago Magiore zmuszone zostały do

przepłynięcia na stronę szwajcarską i schro­
nienia się w Magadino.

Iłowa stacja radiowa we francjl.
PARYŻ, 22. (Radio). W pobliżu Paryżu 

w krótce zostanie otwartą nowe stacja ra­
diowa, która będzie silniejszą od stacji an­
gielskiej w Daventry.

Slypadek na wycieczce.
BERLIN, 22. (Radio.) Wczoraj w Bran­

denburgu ośmiu wioślarzy podczas wyciecz­
ki uległo katastrofie. Wskutek przewrócenia 
się łodzi, którą zalała fala, pięciu utonęło 
trzech zaś udało się uratować.
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:(Qd naszego specjalnego korespondeaUX 
RZYM w listopadzie.

'Ażeby zdobyć pojęcie o wysiłkach twórczych 
odrodzonych Włoch, potrzeba być na miejscu. 

Żadne broszury. ani artykuły o faszvfm ie nie dają 
bowiem pojęcia o  tych doniosłych wprost poczy­
naniach nad Tybrern, nad Padem i nad jezior wło­
skich brzegicim w kierunku odbudowy, przebudowy 
i rozbudowy kraju.

1 faktem jest niezaprzeczonym, że w przeciągu 
ostatnich czterech lat rządów faszystowskich doko. 
nar,o we Włoszech więcej, niż w całcim poprzedniem 
dziesięcioleciu. 'A trzeba uwzględnić, że działo to 
się w okresie silnego spadku lira, trudność kredy­
towych i spłacania ogromnych długów wojennych.

Gdy lir spadał nie tworzono ochrony lokatorów; 
i nie hamowano przez to budowy domów czynszo­
wych, ale każdy grosz wkładano w cegłę, kamień, 
w prąd elektryczny i pracowano równocześnie nie. 
słychanie mtenzywnie.

Przedewszystkiem stolica Włoch. Powiększa się 
ona ogromnie niemal z tygodnia na tydzień, przed­
mieścia rozszerzają się gwałtownie, powstają no­
we ulice, przyczem zauważyć można w rozbudowie 
Rzymu kierunek, zdążający do Ostji, czyli ku mo­
rzu.

Miejscowość Ostję, leżącą nad morzem Sródziem 
nem połączono koleją elektryczną, ponadto zbudow a 
no ze Rzymu do Ostji wygodną drogę z myślą o 
przyszłym ruchu handlowym nad morzem.

Zaś w samej Ostji wre praca ogromna. Buduje 
się tam port. przeznaczony dla użytku stolicy* port, 
który w przyszłości m a być śpiclilerzem Rzymu.

W okolicach Rzymu powsta/e cala kolouja dla 
robotników, urzędników i rodzin wojskowych. — 
Małe i tanie domiki. a przytem praktycznie zbudowa 
ne. powstają jak grzyby po deszczu. Równocześnie 
w centrum miasta burzy się całe grupy starych do 
mostw, rozszerzając tym sposobem wąskie uiice pa­
pieskiego Rzymu. Mussolini dąży bow em do tego, 
ażeby dla starych zabytków rzyimskich stworzyć sze 
roką perspektywę żeby Rzym uczynić „pierwszą 
stolicą świata“.

'Za przykładem stolicy idą całe Włochy, A więc 
przedewszystkiem rozbudowuje się port genueński 
'Podjęte już dawno prace nad rozszerzeniem dostę­
pu do ,por,tu i budowę nowych przystani. Zatrzyniaw 
szy się na krótko w Genui mogłem stwierdzić, że 
życie portu genueńskiego jest nadzwyczaj oży wione 
i intenzywne, statków słoi cała moc w przystani, 
wszędzie zaś widzi się ożywioną pracę. Kiedy póź­
niej rozmawiałem /, jednym dziennikarzem w(osk m 
zbliżonym do Poselstwa Polskiego w Rzymie na 
temat portu genueńskiego, dowiedziałem s ię , że 
przed kilku laty jeszcze statki pod obcą flagą omi­
jały  Genuę, narzekając na niedogodności portowe 
na niepewność składów, na ustawiczne strajki ro-
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. j  botników portow ych i t. d . Dzisiaj Genua rywali- 
; żuje skutecznie z Marsylją, która niegdyś była 

i  g łów nym  portem morza Śródziemnego.
Ponieważ Włochy >nie posiadają ni węgla, ni 

ropy  naftowej, przeto w dużej mierze uzależniony s3 
od1 krajów , posiadających te produkty ziemne, głów 
nie jednak od Angtji. Zależność to jest bądź co bądź 
kłopotliwa a przedewszystkieta odbijająca się dotklŁ 
wie na budżecie.

Rząd Mussoliniego rzucił przeto hasło  elektry­
fikacji kraju, a w pierwszym, rzędzie kolei. Do 

. Genui już biegną ze wszystkich stron k raju  koleje 
elektryczne. Szereg linij elektrycznych już islnią- 
jie, dalsze linje są w budowie. Jadąc z Genui do Med 
jolanu, jechałem  pociągiem elektrycznym i m iała'” 
sposobność przekonać się, że linja ta, podobnie jak 
zresztą wszystkie inne, funkcjonuje bez zarzutu . 
Pociągi złożone ,z nowych i czyściutkich wago*, 
nów odchodzą i przybywają do celu punktualnie. 
Podobnie i R iviera włoska ima otrzym ać elektrycz 
ną linję kolejową i czarny* dyim z lokomotywy prze­
stanie w krótce brudzić bjałe wille nadbrzeżne, — 
lśniące w blaskach południowego słońca.

Cala ta elektryfikacja postępuje niesłychanie 
szybko. N a północy W łoch wszędzie już pracują 
potężne djmaimomaszyny, a w ich tu rkocie ukrywa

Obowiązki i ciężary 
niepodległości.

Odzyskawszy wolność i niepodległość politycz 
ną wyobraziliśmy sobie, że już tern samem razom z 
nią otwarł się przed narodem  naszym okres naj­
zupełniejszej szczęśliwości i dobrobytu. W tam ra - 
dosneni złudzeniu minęło kilka pierwszych lat, gdy 
upojeni szałem wolności zabraliśmy się \z wielkim 
rozmachem do tworzenia na/idealniejszęgo ustro ju  
państwowego.

Pragnęliśm y odrazu uszczęśliwić kraj nasz 
v szystkiemi zdobyczami wolnościowerńi i spo, 

/  lecz a ('/Si, jakie w długoletnim rozwoju zdobyły bar 
Ł dziej zasłużone i kulturalne kraje zachodnie.

Zdawało nam  się, że w raz z wolnością i swobo- 
' dą spłyną też na nas odrazu z nieba wszelkie dobro 

dziejstv a i pomyślność bc:z granic. Zdawało nam 
się, że z upadkictm zaborców i odejściem wrogich 
a rm ji skończyły się już n a zawsze cierpienia i wy 

. siłki, żc od tej pory nie potrzebujemy już tak usil 
nie pracować, gdyż imamy własny ojczysty rząd, 
frtóry się nam i opiiekować będzie, i w każdej chwi­
li udzieli nam  pomocy. Wytworzyliśmy 80bie po­
gląd, że wolność ojczyzny oznacza dla nas wolność 
od wszelkich ciężarów i obowiązków względem niej. 
a  nawet odwrotnie stwarza dla nas przywilej ko­
rzystania z jej ogólnych zasobów, bez obowiązku z 
naszej strony uczestniczenia w pracy n ad  ich  po­
większeniem. •

„’Państwo Polskie winn0 dać swym obywatelom 
najwyższą sum ę szczęśliwości” — oto hasło, któ 
re postawiliśmy sobie na pierwszem miejscu po u- 
zyskaniu wolności politycznej. Hasł bardzo piękne 
w założeniu ale jakże szkodliwe, w swych skutkach 
przy powierzchownem jego ujmowaniu i jednostron 
nem  tyiko rozumieniu przez ogół.

„Nic dla państwa — wszystko dla $iebie!“ — 
oto sposób nojm owania tego, hasła i uproszczony 
szełnat myślenia szerokich rzesz przeciętnych' oby 
wateli.

Najbardziej demokratyczny nasz u stró j poli­
tyczny zdał władzę i kierownictwo krajem w ręce 
szerokich m as i to niestety mas, które nieprzygo­
towane były do korzystania z tych swobód i w©U 
ności. Dzięki tem u nasz młody parlamentaryzm u- 
grzązł w bagnie rozbicia partyjnego i zupełnej nie 
mocy sterowania życiem państwowem.

Pod wpływem demagog,ii, żerującej na uiewyro 
bieniu politycznym, i p erwotnych instynktach tłumu, 
podw ażone'zostały w prawodawstwie naszem zasa 
dy  nienaruszalności własności pryw atnej, zagwa­
rantowane Konstytucją. Zamiast obowiązku wytężo 
nej pracy każdego obywatela dla odbudowania znisz 
czeń i s tra t powojennych — stworzyliśmy ustawy 
i zasady ograniczające praCę i karzące za jej wy­
konywanie ponad norm ę ustaloną przez prawo. 
Chcielibyśmy tym sposobem uszczęśliwić m asy ro_ 
botnicze, a zamiast tego stwozrylibyśmy dla nich1 
nędzę bezrobocie i konieczność tułaczki na obczyż 
nie w poszukiwaniu chldba i zarobku, którego ubo 
gi k ra j zapewnić im nie mógł. Na skarb państwai 
zwalono niepomierne ciężary ubezpieczeń społecz­
nych i utrzymania olbrzymiego apara tu  adm inistra 
cyjnego, odmawiając Jmu jednocześnie d o c h o d ó w  w 
formie podatków, sprawiedliwie obc ążających — 
wszystkie klasy społeczeństwa.

Stan taki oczywiście m usiał spowodować gos­
podarowanie przy poimocy d ru k u  pieniędzy, co do 
prowadziło do zupełnego zniszczenia wszelftjch osz 
czędności i ruchom ych kapitałów społeczeństwa. 

[ 'Jednakże inflacja papierowa wprowadzając w grę
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się hasło wyzwolenia ekonoimicznego W łoch. W  
Kipach włoskich rozpoczęto dzieło naprawdę gi­
gantyczne. Mianowicie Zamknięto tamą W ełlfie je­
ziora alpejskie, leżące na wysdifcości 260Q m etrów , 
k tóre dadzą w najbliższym cząsje największe zdaje 
się w Europie sztuczne wodospady.

P rąd  wydobyty z ich siły,' zasili całe północne 
W łochy. P rądem  tym ożywione pobiegną nowe ko­
leje, ożywią się nowe fabryki i wąrsztaty. W spom i­
nając o fabrykach dodać trzeba, że wszystkie z nich 
praw ie zwiększyły liczbę robotników, prócz tego zaś 
w ostatnim  czasie powstało wiele nowych zakładów 
przemysłowych.

Podobnym rozwojem cieszą się wszystkie dzie­
dziny życia społecznego. T rudno byłoby opisać to 
wszystko w ram ach zwykłego artyku łu .

I cokolwiek by m ów iono i pisano o faszyzmie 
dzisia/ po upływie okrągłych czterech lat rządów 
faszystowskich stw ierdzić trzeba, że wydały one re ­
zultat niespodziewanie dodatni. W  okresie najbar 
dziej niesprzyjającym  ku  temu podjęto tytaniczną 
p racę nad odrodzeniem kraju, nad rozbudową jDrze 
m ysłu  włoskiego i przeprow adzono ją z podziwu 
godną energją i wytrwałością.

£., ł^YDKO.

ciągle zimłenną wartość pieniądza galwanizowała ca­
łe życie gospodarcze, tworząc pozorny ruch  i róz 
wój i nie pozwalając naraizie na zorjentowanie się 
w olbrzymich szkodach’ jakie wyrządzała społeczeń 
stwu. i

Dopiero po przejściu tego okresu i ustaleniu 
pieniądza wyszła na jaw cała nędza w jaką po­
padliśm y dzięki tym metodom zaspokajania po­
trzeb państwa. Ciężki kryzys gospodarczy jak i ogar­
nął nasz kraj po ustabilizowaniu waluty — był 
na/lepszym wskaźnikiem wyniszczenia i upadku sił 
narodu.

Po różowych snach  pierwszych lat — ocknęliś 
Itny się w Gbliczu zupełnej ruiny finansowej i n iesły  
chanego zubożenia. Stanęliśmy wobec tw ardej i Me 
ubłaganej rzeczywistości, wymagającej od nas wy­
tężenia wszystkich sił dla odbudowania jakiego ta­
kiego znośnego dobrobytu społeczeństwa. Dzisiaj 
zdajem y już sobie potrosze sprawę z tego, że tylko 
ciężką i wytężoną p racą , tylko stałyim wspólnym wy­
siłkiem całego narodu, wszystkich jego warstw bez 
wyjątku, — możemy doprowadzić do odrodzenia 
k ra ju .

Każde doświadczenie uczy ludzi czegoś nowego 
a  im  to doświadczenie boleśniejsze — tym głę- 
biej w pam ięci naszej tkwi nauka, jaką ono nam 
daje. Jakkolwiek więc bardzo bolesneimi dla nas 
były doświadczenia pierwszych lat niepodległo c i 
jednakże osiągnięta w nich nauka stanowi dla n a­
rodu  cenny nabytek na dalszą drogę samodzielnego 
bytowania państwowego.

Dzisiaj po upływie lat 8 naród  nasz wychodzi 
z okresu młodzieńczego swej państwowości z; tern 
doświadczeniem, że niepodległoś stwarza dlań nie 
tylko same prawa, lecz w większej jeszcze mierzę 
obowiązki. ’Zaczynamy, powoli rozumieć, że jedynie 
ten naród zasługuje na wolność i swobodę, k tó ry  
po trafi podjąć i ponosić cięiary, jakie wkłada nań 
samodzielność państwowa'

•Wchodzimy więc w nowypkres naszego rozwoju 
z poczuciem że obowiązkom tym i ciężarom  spro­
stać m usim y i zdołamy. Zdając sobie jasno spraw ę 
z błędów lekkomyślnej młodzieńczości stajemy do 
dalszej pracy nad budową ojczyzny naszej jako doj­
rzali mężowie, zbrojni w przeżyte doświadczenia z 
niezmożoną chęcią wykucia własnym trudem  lepszej 
doli dla kraju.

Z. T .

K R O N I K A

LISTOPAD

P O N I E D Z I A Ł E K
Cecylji P. M., Stefanji M.

W. słońca g. 7 m. 06. Z. g. 3 m. 39.
@ W . e . t m . 6  w. Z. g . 9 m. 53 r.

— N o m in a c ja .  J. E. Ks. Bp. Zdzitowiecki 
zamianował ks. Mikołaja Kozłowskiego, prob. w 
Dobrowie — kanonikiem hon. Kolegjaty Kaliskiej.

— Dla p .p . r a d io a m a to ró w . W ponie­
działek, dn 22 b.m. st. Konigswurstenhausen od 
godz. 20 dawać będzie audycję ze Sztutgardu a 
mianowicie: koncert orkiestry filharmonicznej i ka­
baret, Warszawa o godz. 17 wykład Pełczyńskiej 
o wojskow. przysp. kobiet; Wiedeń o godz. 19 m. 30 
wielkie oratorium Liszta .Legenda o S-tej Elżbie­
cie*; Londyn Daventry o godz. 21 m. 20 .Obchód 
S-tej Cecylji*, o godz. 24 orkiestra z hotelu Cecil.

— O ry g in a ln a  a u k o o s ja .  W .Głosie 
Trybunalskim* czytamy ogłoszenie, w Klubie Tow. 
Gimn. wystąpi wszechświatowej sławy Król Żelaza 
Gustaw Breitbart, jedny spadkobierca brata Zyg-
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munta. Dotychczasowo słyszeliśmy, łe  sukcesor#' 
wie otrzymywali majątki lub nawet długi po rodzi' 
nie, ale ieby kto otrzymał siłę w spadku I dotego 
po bracie, to chyba pierwszy od początku świat# 
wypadek.

— M laa ląo an a  O gó laa  Z ab rA n la  Wła* 
óo lo la ll N la rn o h o m o śo l odbędzie się w
środę, dnia 1 grudnia o godz. 7 wieczór w Gmachu 
Rzemieślników Chrześcijańskich przy ulicy Piekar­
skiej Aft 7.

— E g z a k u o ja  p o d a tk u  m a ją tk o a ra g a .
W Monitorze Polskim nr. 246 z {dnia 25 paidzier- 
nika b. r. Ministerstwo Skarbu umieszcza przy­
pomnienie, że z dniem 1 listo ada b. r. władze 
podatkowe przystąpią do przymusowego wyegze­
kwowania nieuiszczonych do końca października 
b. r. kwot podatku majątkowego przez płatników
1 i III grupy kontyngentowej (rolnictwo, drobny 
handel, wierzytelności pieniężne etc.) całkowicie 
wymierzonego im łącznie z dotychczasowemi rata- i 
mi tego podatku bez zwyżki kontyngentowej, oraz 
przez płatników 11 grupy (większy przemysł i han­
del) — połowy podatku majątkowego wraz ze 
zwyżką kontyngentową.

Przymusowa egzekucja będzie zastosowana 
również względem tych płatników, kórych majątek 
oszacowano nie wyżej 10.000 zł., a którzy obowią­
zani byli w terminie do końca października wpła­
cić we wszystkich grupach podatek majątkowy do 
wysokości połowy wymierzonych im kwot podatku

— Z m ian a  a k o jl  B an k u  P o la k le g o .
Zgodnie ze zmianami w statucie, Bank Polski przy­
stąpił do zmiany akcji imiennych na okaziciela. 
Zamieniać można tylko akcje w odcinkach po 1,
2 i 5 akcji. Większe odcinki zamianie nie ulegają. 
Dla uzyskania zmiany należy przesłać akcje wraz 
z deklaracją, wyszczególniającą ilość akcji, sumę 
ogólną, numera, rodzaj i ilość odcinków, listem 
poleconym do centrali Banku Polskiego w War­
szawie. Centrala Banku Polskiego przesyła akcje 
na okaziciela listem wartościowym lub na wyra- 
źnne życzenia petenta — listem poleconym.

— G ly c e ro b h o sp h a t#  — J o d o n a t . Go­
rączkowe tempo nowoczesnego życia wpływa ruj­
nująco na nasze nerwy, od ich zaś sprawności i 
odpornośai, a właściwie od stanu ośrodków móz­
gowych, zależy zdrowie całego organizmu i jego 
odporność na szkodliwe wpływy zewnętrzne. Po­
nieważ główną częścią składową substancji móz­
gowej jest fosfór, więc wszystkie preparaty fosfo­
rowe, głównie zaś Glicerofosfaty działają zbawien­
nie przy cierpieniach układu nerwowego, Jako 
środek wzmacniający Glycerophosphate Mag. A. 
Bukowskiego wskazany jest przy niedokrwistości
i ogólnem osłabieniu organizmu Dzięki zaś swe- < 
mu chemicznemu połączesiu fosforu i wapnia dzia­
ła zbawiennie przy krzywicy i rozmiękczeniu ko­
ści.

Glycerophosphate Mag. A. Bukowskiego od­
znacza się przyjemnym smakiem i brakiem wszel­
kich szkodliwych działań ubocznych i dlatego mo- 
że być stosowanym bez ograniczenia czasu.

Drugim środkiem, mającym zasłużone uzna- } 
nie w lecznictwie, jest Jodonat Mag. A. Buków- | 
skiego. Łatwo przyswajany przez organizm zwią­
zek jodu daje nadzwyczaj dodatnie wyniki przy 
wszystkich cierpieniach, będących skutkiem złego 
krążenia krwi, lub złej przemiany materji. Szcze- 
gęlnie jest wskazany przy arterjosklerozie cierpie­
niach gruczołów limfatycznych, otłuszczeniu, za­
wrotach głowy i t. d. Działając odżywczo na u- 
strój organizmu, zwiększa jego siły i nadpornia na 
dziłanie choroby.

— S a m o b ó js tw o ^  W dn. 19 listopada w 
Grodzisku gm. Brudzew pow. Kaliskiego powiesił 
się w swem własnym podwórzu gospodarz wiejski 
Mareni Jankowski lat 59.

— N agła  ó m ia rć . W Kwaskowie pod 
Błaszkami pow. Kaliskiego zmarł nagle Stanisław 
Migdalski b. obywatel ziemski.

— O b ław a  n a  B l a t i k a n y .  W dn. 1?
b. m., jako w dzień targowy policja państwowa u' , 
rządziła obławę w Kaliszu na t. z. blaszkarzy, czyB 
urządzających grę hazardową w 3 karty. Źłowio' 
no 22 amatorów lekkiego chieba, z których czte" 
rech, jako poszukiwanych przez Sądy odesłano 
do więzienia na Tyńcu, resztę po spisaniu proto- 
kułów wypuszczono na wolność.

— K re d y ty  d la  ro ln ik ó w  I d ro b n y eH  
kupoówr. Na posiedzeniu rady zawiadowczei 
P .K .O , które odbyło się 10 listopada, uchwalono 
udzielić kredytu komunalnym kasom oszczędnościom 
wym miejskim i spółdzielniom kredytowym w wy' 
soknści do 9 miljonów złotych,

Chodzi tu o pomoc kredytową rzemieślnikom*' 
drobnym przemysłowcom i drobnym kupcom, któ­
rzy dotąd nie posiadali podobnego źródła kredyty 
wego, jakie posiada wielki przemysł i handel luB 
też rolnictwo, dla których istnieją specjalne b a n k *  
prywatne lub też państwowe.

Wymienione współdzielnie będą otrzymywał*
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kwsłyt za pośrednictwem I gwarancją banków 
ępóldzlelczego 1 komunalnego.

Dla rynku pieniężnego charakterystyczne Jest 
to> łe  obecnie P.K.O. posiada podań o kredyty na 
*0 miljonów złotych.

— Kurw o g ra ó n le tw a  ur W a rsz a w ie .
Zapowiedziany przez Koło Miłośników Ogrodnictwa 
kurs rozpocznie się 23 listopada r. b. we wtorek o 
fiodz. 7 wiecz. wykładem prof. S. Biedrzyckiego o 
glebie, uprawie, nawozach.

Pierwszy cykl będzie trwał od dn. 23 listopada 
a® 2 grudnia r. b., zaś w dniu 4, grudnia zacznie 

drugi cykl — warzywnictwo, które wykładać 
będzie prof. S. Schoenfeld.

Wykłady będą się odbywały przy ulicy Nowy 
Świat 19, — wejście bezpśrednio z ulicy, 3 razy 
tygodniowo: we wtorki, czwartki i soboty od godz.
* do 9 wiecz.

Zapisy przyjmują: insp. kursu M. Chmurko- 
^ska — Polna 32, m 6, tel. 55—88 od 3 do 5 pp. 
Sekretarjat Tow. Ogr. Warsz — Bagatela 3. B-cia 
t-homicz — Zgoda 8. C. Ulrich — Sienkiewicza II, 
<?raz w dniu rozpoczęcia kursu na miejscu od godz. 
® i pół wiecz.

— P o lsk i*  p arow ozy . Od kilku dni dy­
rekcja kolejowa przeznaczyła dla Łodzi parę oso­
bowych parowozów, wykonanych w Chrzanowie.

Według opinji fachowców parowozy te nie 
ustępują w niczem zagranicznym, posiadają wielką 
•uę nośną, najnowsze urządzenia techniczne i e- 
*iL..CZn̂  wyfiląd. Parowozy te będą oświetlone 
-e ektrycznością, są one używane do prowadzenia
Ka?*— W«szadClnkttCh Łódź' Kal —0strów 1 Ł6df

”  ^Kłamani* ■  m oglsti-ao l*  z fo o zn -
Sieradza donozą: Ubiegłej nocy nie- 

wykryci dotąd sprawcy usiłowali dokonać rozbicia 
kasy ogniotrwałej w magistracis Złoczewa, w po­
wiecie sieradzkim. Uśpiwszy czujność dozorcy 
nocnego, włamywacze wyciąwszy szybę w jednym
* pokoi parterowych magistratu wtargnęli do wnę­
trza  i po wyważeniu kilku drzwi, zamykanych za­
zwyczaj na noc, weszli do pokoju, w którym znaj­
dowała się duża kasa, zawierająca znaczną sumę 
gotówki. Zajęci rozbijaniem kasy, złoczyńcy usły­
szeli odgłos kroków patrolu policyjnego i spostrze- 
żeni, porzuciwszy narzędzia kasiarskie ratowali się 
ucieczką

Przedsięwzięty za nimi natychmiastowy po- 
Sc‘g pozostał bez skutku.

Spłoszeni kasiarze, zaopatrzoni w nowoczes­
ne narzędzia, zdołali jedynie rozpruć zewnętrzną 
powłokę kasy. Zachodzi podejrzenie, że usiłowa­
nie rozbicia kasy jest dziełem szajki, która przed 
kilku dniami dokonała włamania do lombardu w 
■Częstochowie-

Z K R A J U .
_  O s z u s tw a  m ajątk ow e. Policja ostrow­

ska ujęła 11 pośredników majątkowych pod zarzu­
tem oszustwa na tle sprzedaży majątków. Aresz­
towani pochodzą z Kępna i Ostrzeszowa. Szajka 
t* pośredniczyła w sprzedażach majątków, za po­
daniem  zadatku, gdy przychodziło jednak do kupna 
dożyw ało się, że każdy majątek posiada więcej 
długów aniżeli jest wart. Poszkodowani są prze­
ważnie z Małopolski. Jedną rodzinę składającą się
* siedmiu głów zauważono w Ostrzeszowie. Ro­
b in a  ta, będąc bez środków do życia i nie mając 
Już pieniędzy na dalszą drogę, budziła ogólną litość. 
Jak  się okazało, padła ona również ofiarą oszustwa, 
wyrafinowani oszuści, żerujący na nędzy biednych 
ludzi po ukończeniu dochodzenia odstawieni zostali 
■do więzienia.

— S a m o b ó js tw o  by t«B * p lz n ip o ta n t*  
4 g n « o * g o  P a d e r e « * k le 9 ° ' Na stacji kole­
jowej Utrata (Piastów) P W a r s z a w ą  wczoraj 
wieczorem rzucił się pod przejeżdżający pociąp 
Pośpieszny Tadeusz Kurkiewicz współwłaściciel 
wielkiego zakładu wędliniarskiego w Krakowie, 
szwagier artysty dramatycznego Józefa Węgrzyna.

Tadeusz Kurkiewicz, który niedawno rozszedł 
*lę z żoną podczas swoich częstych pobytów w 
Warszawie zamieszkiwał u inżyniera Stanisława 
Kubickiego urzędnika dyrekcji kolei warszawskiej 
Przebywającego stale w Milanówku.

W dniu wczorajszym Kurkiewicz w towarzy­
stw ie znajomych udał się do Utraty w celu obej­
rzenia kupionego przez siebie domu.

Wesołe towarzystwo nie omieszkało również 
wstąpić do miejscowej restauracji na przekąskę. 
Po zaspokojeniu głodu udano się na stację, gdzie 
Kurkiewicz w pewnej chwili skoczył pod pociąg, 
który go zmiażdżył. S.p. Kurkiewicz przez jakiś 
czas był urzędnikiem bankowym, jak również ple­
nipotentem, Ignacego Paderewskiego, któremu to­
warzyszył w podróży do Stanów Zjednoczonych.

— A ląd zyn arad ow y k an graa  r o ln i.  
°* y  o d b ę a z ls  s ię  w  R zym ie. W dniu 23 
w>. m. obradowała międzynarodowa komisja rolni­
cza w Paryżu.

Na komisji tej polski związek organizacji i
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| Wszystkim, którzy oddali ostatnią
posługę drogim nam zwłokom

b. p.

1 Natanowi R o s e n s t e i n o w i
i z głębi zbolałego serca składają podzię­

kowanie.

1
Ż sn a 1 rod zin a .

WBNSMNHHłBBBBHHHHBBttBBBBBł
kółek rołniczych reprezentowali pp.: T. Wilkoński 
prezes CZKR. i W. Przedpełski, prezes Centralne­
go Związku Osadnictwa.

Przedmiotem obrad były zmiany statutu ko­
misji rolniczej i przygotowanie do kongresu rolni- 
czego, który ma się odbyć w Rzymie.

— Wy wróz o trą b . Zwiększył się wywóz 
otrąb polskich do Czechosłowacji, gdzie wskutek 
marnej podaży ze strony tamtejszych młynów oraz 
zagranicy — ceny wykazują tendencję mocną. 
Ostatnio notowano otręby polskie po 76—80 ko­
ron czeskich za 100 kg. fr. wagon granica.

Z E  Ś W I A T A .
— N ajb ogatszy  w ląz lań . Pan G. Par­

ker, słusznie uważany za króla przemytników, stał 
się ponownie pensjonarzem więzienia nowojorskie­
go. Jest on właścicielem 43-ch dystylarni pota­
jemnych, pracujących 24 godz. na dobę gwoli za­
spokojeniu potrzeb alkoholowych, odczuwanych 
przez tych obywateli Stanów Zjednoczonych, któ­
rych pragnienia nie zdołały ugasić surowe edykty 
prohibicyjne. Pan Parker dorobił się w przeciągu 
kilku lat bardzo poważnego majątku — 5 miljo­
nów dolarów, — klijentelę zaś swoją zamiejską 
obsługiwał przy pomocy własnej eskadry lotniczej.

— Jaką będ zlam y m lall s im ą . We­
dług doniesienia Akademji Umiejętności w Paryżu, 
przedłożył abbe Gabriel instytutowi naukowemu 
do zbadania nowy system matematycznej analizy 
który ma wywołać przewrót w przepowiadaniu 
pogody. Podług jego systemu można będzie prze­
powiadać z największą ścisłością pogodę na sze­
reg lat naprzód. Świat naukowy odnosi się do 
systemu tego z pewną nieufnością i oczekuje od­
powiedzi Akademji Umiejętności, która ma zbadać 
wartość meteorologicznych praw odkrywcy. 
Na razie wiadoma tylko, że abbe Gabriel prze­
powiada na zimę przyszłą wielkie mrozy.

T ytoń nl* sz k o d z i. Pewien profesor 
psychologji eksperymentalnej na John Hopkins- 
University dowodzi na podstawie długoletniego ba­
dania nad wpływem tytoniu na stan zdrowia i zdol­
ności do pracy, że tytoń nie szkodzi organizmowi 
ludzkiemu. Wzmocnienie ciśnienia krwi, wywoły­
wane przez palenie tytoniu nie jest większe ani­
żeli przy wybuchu śmiechu po usłyszeniu dobrego 
dowcipu. Profesor ten uważa, że ludzie palący 
są o wiele lepszymi robotnikami od tych, którzy 
nie palą.

— N a jm o d n ie js z a  g r a .  Miejsce tak mo­
dnego jeszcze niedawno mah-jong zajmuje obecnie 
nowa gra, tangramm, modna obecnie w kołach 
towarzyskich Londynu i Paryża. Do tangrammu 
używa się prostokąta z ebonitu, którego długość 
dwa razy jest większa, niż szerokość podzielonego 
na nierówne cząstki. Składanie tych cząstek przy- 
czem tworzą się rozmaite figury, stanowi istotę 
gry-

— Anakond*. W Brazylji, w pobliżu miej­
scowości Najac, grono myśliwych zdołało schwy­
cić anakondę, która leżała bezwładna, trawiąc 
przełkniętego jelenia. Olbrzymi ten okaz węża pła­
za mierzy 8 metrów i wsży 175 kilogramów! My­
śliwi przesłali go do ogrodu zoologicznego w Rio 
de Janeiro. Okaz ten wszakże nie jest jeszcze 
największy, anakonda bowiem, będąca największym 
z wężów istniejących, ma dochodzić do 100 me­
trów długości.

— M iędzynarodow e d z la o k o . Na pa­
rowcu, płynącym po morzu Śródziemnym, urodził 
się młodemu małżeństwu synek, którego narodo­
wość jest doprawdy zagadkowa. Mianowicie ojciec 
dziecka jest polakiem, matka rosjanką, dziecko zaś 
przyszło na świat na parowcu holenderskim, pły­
nącym pod flagą belgijską, którego kapitanem był 
francuz. Pozatem przed samem przyjściem na 
świat nowego obywatela, parowiec wpłynął na 
międzynarodowe wody Tangeru. Powikłanie isto­
tnie międzynarodowe. Władze marokańskie uznały 
wkońcu nowonarodzonego chłopca za obywatela 
francuskiego.

— Nagła zima w  S taaaah Zjada*.
o z * * y * k . Z Nowego Jorku donoszą, łe  na ca­
lem terytorjum Stanów Zjednoczonych zapano­
wała sima.

Zimna wiatry nadeszły od strony oceanu Spo­
kojnego i dosięgły Atlantyku.

W Nowym Jorku termometr spadł nagle w 
ciągu jednej godziny do 20 stopni mrozu, a w Chi­
cago zarejestrowano 10 stopni mrozu. W kilku 
stanach środkowo-sachodnich zaczął padać śnieg. 
Także Nowy Jork spodziewa się w tych dniach 
śniegu.

Z P I Ś M I E N N I C T W A .
— P w s i n l k  J ę z y k o w y  w zeszycie październikowym

mieści rozprawkę p. Jadwigi Wasilewskiej ,W sprawie słownika 
kucharskiego*, dążąca do spolszczenia nazw potraw i narzędzi 
kuchennych; dalej zapytania i odpowiedzi, roztrząsania, pokłosie 
z dzieła Ossendowskiego .P łom ienna północ* i obszerne o- 
mówienie słownika Brucknera przez prof Czubka.— Wydawni­
ctwo żali się na przedpłatników, że pobierają pismo przez ca­
ły rok, a nie płacą przedpłaty; nadto podaje wykaz dawnych 
roczników, które jeszcze nabyó można.

N A D E S Ł A N E
Do

Redakcji .Gazety Kaliskiej* 
w/m.

Bądź Pan łaskaw, St. P. Redaktorze, umie­
ścić w swem poczytnem piśmie następującą wzmian­
kę, która niechaj będzie ostrzeżeniem dla warstw 
pracujących m Kalisza:

.Otóż w Związku naszym istnieje kasa samo­
pomocowa, na którą składają się 10-cio procento­
we, potrącenia z zapomóg, wpłacanych przez bez­
robotnych członków naszego Związku. Z kasy 
powyższej udzielono w swoim czasie pożyczki 
zwrotnej kol. Grzeszkowskiemu Józefowi.

Zdawałoby się, iż kol. Grzeszkowski jako dłu­
goletni działacz na polu robotniczem będzie świe­
cił przykładem swym młodszym towarzyszom pracy 
i I-ej sposobności spłaci zaciągnięty dług, nie krzyw­
dząc bezrobotnych swych kolegów.

Tymczasem już !parę miesięcy upłynęło od 
chwili uzyskania pracy i kol. Grzeszkowski zapo­
mniał o istnieniu Związku pracowniczego w naszem 
mieście, zapomniał o obowiązku wpłacania składek 
miesięcznych, zapomniał także o swym długu mo­
ralnym.

Nie pomogły kilkakrotne napominania Zarzą­
du, na które kol. Grzeszkowski oficjalnie wcale nie 
odpowiedział, a dla ludzi postronnych miał tylko 
cyniczne, nie licujące z honorem pracownika od­
powiedzi.

Wobec powyższego stawiamy kol. Grzeszkow- 
skiego Józefa pod pręgierz opinji publicznej i wzy­
wamy go tą drogą do uregulowania należności 
związkowych, w przeciwnym razie skierujemy spra­
wę na drogą sądową.

Z poważaniem 
Przewodniczący WOLF GROSS 

1501 Sekretarz DAWID KRASUCKI.

R A D I O .
P pogram  na w to ra k  23  lis to p a d a  r . b.

WARSZAWA (400) 17 Odczyt prof. Mościckiego; 19.55 
Pogadanka o szachach; 20.30 Koncert.

BERLIN — KÓNIGSWURSTENHAUSEN (483,9 — 1300) 
16.30 Koncert ork. .Ettć*; 20.15 .Tak i tak* rewja Kolo.

WROCŁAW (322.6) 15.50, 18.50 Koncert; 20.30 .B itw ę 
na morzu* tr. Geringa.

GDAŃSK (272.7) 20 i 22 Koncerty.
FRANKFURT n/M. (428.6) 16.30 Koncert; 20 .Morze* 

dram at Heynike.
HAMBURG (394.7) 20.30 Recital fort. Edmunda S c h m id t 
LIPSK (357.1) 16.30 Koncert, 19.30 Opera.
MONACHJUM (535,7) 12.45, 17, 20.30 Koncerty. 
ZAGRZEB (275,2) 20.15 Koncert.
BRATISLAVA (300) 20 Koncert.
MEDJOLAN (318,8) 21 „Farorita* op. Donizetti.
PRAGA (348,9) 20.02, 21.20 Koncerty.
OSLO (370,4) 20 i 21.30 Koncerty.
BERN (411) 20 Koncert.
STOKHOLM (416) 18.30 i 20 Koncerty.
RZYM (425) 21 Opera.
BRNO (441,2) 19 i 20,Koncerty.
ZURYCH (500) 20 Wieczór operowy.
BRUKSELLA (265,5) 18 Koncert; 21.30 Akademja. 
WIEDEŃ (517,2 i 588.2) 20.05 Akademja ku pamięci An­

toniego Rubinsteina.
BUDAPESZT (555,6) 16.47 i 19 Koncerty.
LONDYN—DAVENTRY (361,4—1600) 12, 14. 16, 17.15, 

20.30, 21, 22.45, 23.15 Koncerty; 23.30 Koncert z .C afe de 
Paris*.

Najtańsze źródło zakupów dla radjo-amatorów

RADI O - M A J E R A N  KALI S Z,
u le  Babina AA I. lłM
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T u d z i e  q i n q .  Sf
30) (PowitSć x  angielskiego.)

Zbliżył się do *okna i zadzął bębnić palcami po 
) małych zielonych' szybach. Potem odwrócił się 
"< znów do swojego kolegi i wpatrzył się w niego błęd 

£ ny,tn wzrokiem.
- Tak, — rzekł nagle — muszę to zrobić.

Co par mus» zrobić?? — spytał nlecierpli 
.wieiian sten Jensen.

Kmg zaśmiał się nagle. 
k — Muszę wszystko odwrócić do góry nogami 
— rzekł.

Rozdział 23.
* Hansten Jensen i Krag wmówili się, że spotkają 
j się o wpół do siófllmej w pewnem miejscu, gdzie cu­

dzoziemcy w Kopenhadze nie zwracają ogólnej u- 
wagi. Miało to być w barze centralnym na placu 

4 ratuszowym. Zwyczajnej publiczności jeszcze nie 
było, przy jednym stole siedzieli dwaj szwedzcy, .pod 

< różni i pokrzepiali się po trudach ubiegłego dnia 
S panny bufetowe nudziły się i telefonowały do 
swoich fryzjerek. Nikt nie troszczył się o Kraga, 

\  który siedział w kącie przy kieliszku koniaku. Czy 
i tał wieczorne gazety, które właśnie wyszły i ze szczę 
gólnym zainteresowaniem studjował wiadomości

Siełdowe. Popołudniu były silnie poszukiwane D. 
>. O.. Duńskie Towarzystwo Orient, a akcje wzrosły 

o dwadzieścia pięć koron. Gazety uważały to za 
wyjątek, gdyż wszystkie papiery wartościowe stały 

\ spokojnie lub też poszły tylko nieznacznie w górę.
Gdy nadszedł Hansten Jenesen, Krag zwrócił na 

to jego uwagę i stwierdzili obaj, że ten nagły zwrot 
. kursu imusi stać w związku z spekulacją Jana P. 

Christen sena. 'Zresztą manipulacje giełdowe były 
dzisiaj tak tajemnicze i niezrozumiałe, że wzrost 
kursu nastąpił dopiero po południu, czyniła — 

' prawdopodobneim przypuszczenie, że Jos w czasie 
swego pobytu w banku o pierwszej godzinie wykupił 
akcje.

Zresztą detektyw kopenhaski Drzyniósł wiado­
mość która Kraga nieco zaniepokoiła. Suron za- 

* mówił w północnem biurze podroży na najbliższy 
dzień dwa1 bilety do Sztokholmu. Prócz tego zamówił

4wa bilety do pociągu mającego połłączenie jze Sztok 
hoirau do Haparandy- Dwa przedziały pierwszej 
klasyc, jeden przedział męski i jeden damski.
. — Wygląda to prawie na uprowadzenie, — rzekł

Hansten [insen.. Zobaczy pan, drogi przyjacielu* że 
wkoócu ja będę imiał słuszność, iż wszystko jest 
zwyczajną aferą miłosną. Suron i młoda dania ko­
chają się, ale. wdała się tak silnie ze starym Josmi, 
ie odważa się spotykać z swym ukochanym tyl^o 
wśród największych ostrożności. Dlatego zaaran­
żowali to uprowadzenie. Podobną rzecz urządza się 
najlepiej z Kopenhagi. Hallo, ’Amalio, daj mi jedne 
go imanhattana i nie patrz tak djabelnie skromnie, 
to szkodzi interesowi!

— Stary Jos nie ima jeszcze czterdziestu lat, — 
zauważył Krag.

Almalja, śmiejąc się głośno, dała detektywowi 
odpowiedź, dementującą zasadniczo jego uwagę, po- 
czcim dostał swój kotlet.

— 7. taką brodą nie może przecież wywrzeć wra 
żenią na imałej Finlandce, — zauważył Hansten — 
Jensen, jakkolwiek wy tam na północy macie dziw 
ny gust.

— Pociąg odchodzi jutro o ósmej godzinie 
— rzekł Krag — nie imamy wiele czasu.

— Czyi chce pan może jechać z nimi?
— Nie, ale chcę naprzód zobaczyć się z Jo- 

sem.
— Chce pan z niim widzieć się w prawdz wej 

postaci, czy w masce?
— W masce — odparł Krag. Jeszcze jest do 

syć czasu na zdemaskowanie się. Cokolwiek jed­
nak stanie się, musimy przeszkodzić, aby Suron wy­
jechał jutro z panną Erko.

— To mi się wydaje niemożliwe — rzekł duński 
detektyw — gdyż niema najmniejszego powodu do 
aresztowania. Raczej należałoby go usunąć, gdyż 
szkodzi najlepszym naszym spółkom handlowymi. — 
Sądzi pan więc, że istnieje powód, dla którego nale­
ży ostr-edz pana Christensena?

Krag wzruszył ramionami.
— Ostrzedz, rzekł, — to jest nieokreślone po­

jęcie.
— Chce imu pan jednak donieść, że Suron jest 

w fmese*e?t
—- Prawdopodobnie.

— W jeśli panu odpowie: „Do licha, co mnie to 
obchodzi?'* Co mu pan wtedy odpowie? Uważam 
zresztą za bardzo możliwe, że da panu taką odpo- 
wledf.

— Wtedy powiem mu kim jestem i poproszę go 
o pewne wyjaśnienie.

— O jakie?
— Z powodu listu o trzeciej godzinie. Spytam 

go, jak to możliwe, że list ten dostał się w ręce jSu_ 
rona.

— N jeśli odpowie panuj ,JSa djaNa, co to pana
o*~.hod7i?“ co wtedy?
c -  To co mu wtedy odpowiem, należyc bęilńd 
od okoliczności. Mogę go np. zapytać, czy Reis 
cuan czy Suron jest jego lepszym .przyjacielem. !¥ 
/eśli zdziwi się moim pytaniemc, wyjaśnię mu, że 
otfpowiedź jego jest bardzo ważna, gdyż każdej chwf 
li jeden z nich' może być aresztowany z powodu o. 
szustwa.

(Dalszy Ciąg inastąpi).

B I U L E T Y N
(POSTRZE2 BM METEOROLOOlCZNyCH STACJI 
„ K A L I S Z "  Państwowej Siad Meteorologicznej 

PRZY SEJMIKU 
w  tlalu 21  listopada 1222 p. u. 7-a paso

1) CMniania powietrza 7 4 7 .0  m m
2) Kierunek wiatru s s  W
3) Sile wiatru 1 m/s
4) Stan nieba Pochm.
3) Wilgot. bezwzględna 7 .9  mm
6) Wilgot. względna 98*
7) Temp. powietrza +8.®5
8) Ilość opadów
9) Najwyi. temp )-e ~  S -fl6 .*4

10) Najniś. temp.]1" 3 “ -f-5.®2
U) Temp. grunt, na głę­
bokości 50 cm. 1 g. u p +  0 * 8 2

SKŁAD MATERIAŁÓW PIŚMIENNYCH

„ G A Z E T Y  K A L I S K I E J "
S P . Z OGR. ODP.

P O L E C  Al

Wielk wybór papeterji 
wiedeńskiej i krajowej 
w ozdobnych pudełkach 

od 3 zł. i kopertach 
1 0 X 1 0  — od 1 zł.

Pióra wieczne. Bilety 
wizytowe. Ołówki auto­

matyczne, Bóhlera, Ko- 
mio, Penkala, teczki do 

papierów, notesy. Ka­
lendarze wieczne, ścien­

ne, terminowe i inne.
Ramki wszelkich forma­
tów do fotografji od 

60 gr. szt. Albumy do 
pocztówek, fotografji i 

poezji. Akwarele, kredki 
w pudełkach, na sztuki.

Książki handlowe do 
buchalterji pod wójne j  

i a m e r y k a ń s k i e j .
Wielki wybór pocztówek malarzy polskich, galer ja drezdeń­
ska, salon paryski, oryginalne egipskie i francuskie.

C H O P OBY P Ł U C
G ruźlica p łu o  ]cut u ltu M a g a n ą
co ro c in ie  bow iem , nie rob iąc różnicy 
dla w ieku, pici, s tan u  i narodow ości, 
kosi m iljony ludzi. z w a lc z a ­
niu ch arob  p łu on ych . bronch itu , 
uporczyw ego kaszlu  itp. s to su ją  lekarze  I 

„B alsam  T bioco laa  Aga*, 
który  u łatw iając w ydzielanie a ię piwo- 
etny w zm acnia organizm  i sam opo­
czucia  chorego , oraz pow iększa wagę 
c ia ła  i usuw a kaszel. U iyw a s ię  za 

po radą  lekarza.
S przedają  w iększe apteki. 1341

18 listopada, między 1—2 godz- 
zgubiono

złotą bransoletką.
Uczciwego znalazcę upra* 

sza się o odniesienie

za  wynagrodzeniem,
P. BIGELE1ZEN, Kalisz* 
Wrocławska 23. 150*

I *AJUPO*CirWSlY I

BÓL SŁOWY
404m * mHBOHlMP*OXJCr |

Od zaraz do wynajęcia

I .OK AL
odpowiedni

na biuro handlowe lub prze* 
mysłowe, składający s ię  
z dużej sali, przyległego 
pokoju wraz z oddzielnym 
przedpokojem i wygodami.

W iadom ośćt Fabryka Wód M ine­
ralnych  „ZDRÓJ* ul. P iskorzew ie 2 , 
ta l. 339. 1510

1

Sprzedam lub wydzierżawię

ELEKTRYCZNĄ FABRYKĘ
WYROBÓW STOLARSKICH

ORAZ
L O K O M O B I L Ę
prawie nową wraz z murowanymi 
budynkami, przygotowanemi na 

tartak.
W iadom ość na m iejscu  w K aliszu, przy 
u l. G órnośląsk iej hfe 95, te l. 56. w sk ła ­
dzie drzew a H. ZNAMIROWSKIEGO.

1451

specjalistów na dna i budowę 
mechaników poszukuję zaraz 
za wysokiem wynagrodzeniem.

Centrala — Pianin — Byd­
goszcz, Pomorska 10. 1495'

Zginęła książeczka wojskowi
wydana w Kaliszu przez
P. K. U., na imię Mojsze 

Koppel, rocz. 1902.
1507
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Do sprzedania

ręcz na  wi nda
o sile do 3 ctn. 

Wiadomość w Administracji 
„Gazety Kaliskiej".

Bedaktos ML BApWAfl.


